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[bookmark: Bookmark]Tematy kompleksowe:
1. Dzieci lubią zimę
2. Zimowe zabawy
3. Kraina lodu i śniegu
4. W świecie figur geometrycznych
Zadania:
· Doskonalenie umiejętności obserwowania zjawisk pogodowych występujących w przyrodzie w okresie zimy.
· Kształtowanie zdolności wnioskowania na podstawie zgromadzonych informacji o sytuacji pogodowej.
· Wyrabianie nawyku świadomego unikania potencjalnych niebezpieczeństw wynikających z pogody w sytuacjach zabawowych i życiu codziennym.
· Wzbogacanie wiedzy na temat zabaw zimowych.
· Zabawy badawcze - stwarzanie sytuacji pozwalających na poznawanie rzeczywistości przyrodniczej.
· Rozwijanie poczucia estetyki i wrażliwości na piękno zimowego krajobrazu.
· Wzbogacanie wiedzy na temat Arktyki, Antarktydy – poznanie warunków życia ludzi i zwierząt.
· Rozwijanie intuicji geometrycznych – rozróżnianie poznanych figur geometrycznych płaskich i przestrzennych.
· Wspieranie dzieci w rozumieniu rytmicznej organizacji czasu oraz wychwytywania regularności - utrwalenie nazw dni tygodnia, miesięcy, pór roku.
· Doskonalenie umiejętności poprawnego liczenia w zakresie możliwości dzieci, wdrażanie do ustalania wyniku dodawania i odejmowania na konkretnym działaniu.
· Interesowanie się pracą ludzi różnych zawodów i orientowanie się jakie pełnią role. Poznanie specyfiki pracy sprzedawcy. 
· Doskonalenie percepcji słuchowej - rozwijanie umiejętności wyróżniania głoski na początku i na końcu słowa; tworzenie rymów.
· Rozwijanie sprawności manualnej i koordynacji wzrokowo-ruchowej.
· Doskonalenie sprawności ruchowej - wzmacnianie mięśni kończyn dolnych, górnych i grzbietu, przyjmowanie prawidłowej postawy w trakcie wykonywania ćwiczeń, wyrabianie zręczności i zwinności.
· Kształtowanie umiejętności wyrażania swoich emocji w sposób akceptowany społecznie – dostrzeganie związku własnych emocji z określonymi sytuacjami.
· Rozwijanie umiejętności społecznych - umiejętności pracy w grupie, czerpanie radości ze wspólnej zabawy, uczenie zaufania do drugiej osoby, obdarzanie innych uwagą, aby zrozumieć co mówią i czego oczekują.
· Wdrażanie do dbałości o bezpieczeństwo własne i innych – organizowanie w bezpieczny sposób swojego czasu wolnego w przedszkolu i w domu.
· Utrwalanie zasad zachowania się w przedszkolu, na placu zabaw, na spacerze, wycieczce. 
· Rozwijanie samodzielności w zakresie czynności samoobsługowych, higienicznych 
i kulturalnych. Wdrażanie do porządkowania sali po skończonej zabawie oraz do zachowania porządku w miejscu pracy, przestrzeganie zasad kulturalnego zachowania się podczas spożywania posiłku. 

Piosenka: „Kraina lodu”

1. Tam gdzie lodu jest kraina,
Żyje pingwinów rodzina
I tak sobie czasem myślę,
Może im szaliki wyślę.

Refren:
Rękawiczki, czapki, szale
Nie chcą ich pingwiny wcale,
Lecz my nosić je musimy,
By nie marznąć w czasie zimy.

2. Foki cenią sobie chłody
I do zimnej skaczą wody,
Jest ich tyle, że nie zliczę,
Żadna nie ma rękawiczek.

Refren:
Rękawiczki, czapki, szale…

3. Biały miś się w śniegu tarza,
Zimy nawet nie zauważa,
Czapka by się mu przydała,
Ale moja jest za mała.

Refren:
Rękawiczki, czapki, szale…

4. Mors morsuje chętnie co dzień,
Potem sobie śpi na lodzie,
Nie zakłada nic ciepłego,
Więc żal trochę morsa tego.

Refren:
Rękawiczki, czapki, szale…

Wiersz: „Dziesięć bałwanków” Wanda Chotomska

Dziesięć bałwanków było w jednym lesie,
ni mniej, ni więcej, tylko właśnie 10.
Jeden się drapał do dziupli na drzewie                            
i tak się zdrapał, że zostało 9.

Dziewięć bałwanków stało na polanie,
dokładnie dziewięć, bałwan przy bałwanie.
Lecz jeden poczuł, że go kręci w nosie.
Jak zaczął kichać, to zostało 8.

Osiem bałwanów stało w dalszym ciągu,
lecz jeden bał się mrozu i przeciągów.
Więc włożył kożuch i okrył się pledem.
Jak go odkryli, to już było 7.

Z siedmiu bałwanków jeden zaraz orzekł,              
że się poślizgać warto na jeziorze.
Lecz ledwie zdążył na jezioro wleźć,
wpadł w taki poślizg, że zostało 6.

Tych sześć bałwanków stałoby do teraz,
lecz jeden bałwan zaczął się rozbierać.
Chciał się ochłodzić, miał na kąpiel chęć-
jak się rozebrał, to zostało 5.

Z pięciu bałwanów jeden zaraz ubył,
bo go ciekawość przywiodła do zguby.
Nie wiedział, po co są kaloryfery-
jak się dowiedział, to zostały 4.

Cztery bałwany stały w dwuszeregu,
lecz jeden zaczął tupać na kolegów.
Tupał i tupał, bo był strasznie zły,
i tak się stupał, że zostały 3.

Te trzy bałwanki długo nie postały,
bo jeden bałwan znał świetne kawały.                                         
Z własnych dowcipów śmiał się:
- Cha! Cha! Cha!
i pękł ze śmiechu, i zostały 2.

A jak została tych bałwanów dwójka,
to się zaczęła między nimi bójka...
Dziesięć bałwanków stało na polanie.
Ile zostało? Oto jest pytanie!

